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LITURGIA  SŁOWA  
 

Iz 35,1-6a.10; Ps 146; Jk 5,7-10; Mt 11,2-11  

Refren Psalmu:. Przybądź, o Panie,  
                    aby nas wybawić. 

Gdy Jan usłyszał w więzieniu o czynach Chry-
stusa, posłał swoich uczniów z zapytaniem: „Czy 
Ty jesteś Tym, który ma przyjść,  czy też innego 
mamy oczekiwać?”. Jezus im odpowiedział: „Idź-
cie i oznajmijcie Janowi to, co słyszycie i na co pa-
trzycie: niewidomi wzrok odzyskują, chromi cho-
dzą, trędowaci doznają oczyszczenia, głusi słyszą, 
umarli zmartwychwstają, ubogim głosi się Ewan-
gelię. A błogosławiony jest ten, kto we Mnie nie 
zwątpi”. Gdy oni odchodzili, Jezus zaczął mówić 
do tłumów o Janie: „Coście wyszli oglądać na pu-
styni? Trzcinę kołyszącą się na wietrze? Ale co-
ście wyszli zobaczyć? Człowieka w miękkie szaty 
ubranego? Oto w domach królewskich są ci, któ-
rzy miękkie szaty noszą. Po coście więc wyszli? 
Proroka zobaczyć? Tak, powiadam wam, nawet 
więcej niż proroka. On jest tym, o którym napisano: 
Oto Ja posyłam mego wysłańca przed Tobą, aby 
Ci przygotował drogę. Zaprawdę powiadam  

wam: Między 
narodzonymi  
z niewiast nie 
powstał więk-

szy od Jana 
Chrzciciela. 

Lecz najmniej-
szy w króles-
twie niebies-
kim większy 
jest niż on”. 

ROZWAŻANIE  
 
Spróbuję wczuć się w przeżycia Jana Chrzciciela. Jest  

w więzieniu za odważne mówienie prawdy i piętnowa-
nie zła. Zauważę, że w tej dramatycznej sytuacji nie prze-
staje czekać na Jezusa. Nie skupia się na swoim losie ani 
na swoim cierpieniu. Najważniejsze pytanie i pragnienie 
jego życia, nawet w więzieniu, pozostaje niezmienne.  

 
Zauważę, że Jan, chociaż prowadził życie pełne modli-

twy i umartwienia, nie był pozbawiony wątpliwości  
w wierze. Nie ukrywa swojej niepewności. Jakie pytania 
chciałbym zadać Bogu? Jakie wątpliwości w wierze naj-
bardziej mnie nurtują? Czy przyznaję się do nich na mo-
dlitwie?  

 
Wypowiem przed Jezusem to, co mnie najbardziej drę-

czy lub budzi mój opór w wierze. Wypowiem zwłaszcza 
te wątpliwości, do których do tej pory nie przyznałem się 
przed Nim.  

Jezus nie dziwi się pytaniom wielkiego proroka ani się 
nimi nie gorszy. Nie pozostawia moich pytań bez odpo-
wiedzi. Udziela ich jednak na swój sposób.  

 
Czy staram się rozpoznawać Jezusa w codziennych zna-

kach? Czy dostrzegam maleńkie i wielkie cuda, których 
dokonuje dla mnie pośród zwykłych wydarzeń?  

Będę uważnie słuchał słów Jezusa, który potwierdza 
posłannictwo Jana i chwali jego postawę, jego stanow-
czość, skromność i pokorę. Za jakie dobre cechy Jezus 
mógłby mnie pochwalić, a czego wstydziłby się?  

W rozmowie końcowej będę gorąco prosił Jezusa, aby 
pomógł mi wiernie wypełnić moje życiowe powołanie.  

Wspomnę przed Nim moje największe trudności i będę 
powtarzał: Jezu, ufam Tobie.                                                                     

Ks. Krzysztof Wons SDS 
 



 

MARYJA NADZIEJĄ  
NASZEGO ADWENTU ŻYCIOWEGO 

1. Adwent tegoroczny zbliża się 
powoli do swego kresu, jakim jest 
bliska już uroczystość Bożego Naro-
dzenia, trwała i dynamiczna pa-
miątka pierwszego przyjścia Chry-
stusa, kiedy to On „narodził się 
z Maryi Dziewicy i stał się człowie-
kiem”. Cały więc adwent to czas 
szczególnie maryjny (roraty i sió-
dma świeca symboliczna na ołta-
rzu). Dziś jednak Kościół skupia na-
szą uwagę na Bogarodzicy w spo-
sób szczególny. Mianowicie uka-
zuje w Niej nie tylko kres pierw-
szego dziejowego adwentu, wypeł-
nienie oczekiwania Mesjasza przez 
Lud Boży Starego Przymierza, lecz 
coś więcej. Nie tylko wskrzesza 
wspomnienie o minionych faktach. 
Drugi bowiem adwent – ten nasz  
w Kościele – trwa nadal, zmierzając 
do Drugiego Przyjścia Chrystusa, 
do paruzji. A w tym naszym wciąż 
aktualnym adwencie, w tej niepo-
wtarzalnej szansie życiowej, która 
wymaga od nas świadomej decyzji, 
postać Maryi jest szczególnie do-
niosła: to – jak mówi Sobór – „znak 
pewnej nadziei i pociechy” (KK 68). 

2. Proroctwo Micheasza (współ-
czesnego Izajaszowi – wiek VIII 
przed Chr.) ukazuje nam po sze-
regu poprzednich gróźb pogodną 
wizję mesjańskiej przyszłości.  
W mozaikowym niejako obrazie przy-
szłego Mesjasza, na jaki składają 
się różne proroctwa Starego Testa-
mentu, Micheasz umieszcza dziś od 
siebie dwa znaczne kamienie. 
Pierwszy z nich, wyłączna jego wła-
sność, chwali Betlejem judzkie jako 
miejsce narodzin tego przyszłego 
Władcy Izraela, prawdziwego jego 
Pasterza, o pochodzeniu od po-
czątku, od dni wieczności, wyposa-
żonego w majestatyczną wprost 
moc Jahwe. To proroctwo poda po-
tem św. Mateusz (2,4-6) jako me-
sjańskie i potwierdzone przez uczo-
nych w Piśmie, indagowanych 

przez Heroda Wielkiego na skutek 
pytania Mędrców ze Wschodu. 
Drugi zaś kamień – znany też 
współcześnie z nim działającemu 
Izajaszowi (Iz 7,14; 9,5n; 11,1-4)  
– wieści chwilę powszechnego zba-
wienia ludzi, gdy Matka porodzi 
Mesjasza. 

Autor Listu do Hebrajczyków  
w usta Chrystusa, przychodzącego 
na świat podczas Wcielenia, wkła-
da słowa Ps 40[39],7-9, które mó-
wią o intencji Zbawiciela, która Go 
ożywia w owej decydującej chwili. 
Mianowicie Boski Arcykapłan No-
wego Przymierza idzie zastąpić do-
tychczasowe niedoskonałe ofiary 
Starego Przymierza złożeniem 
krwawej ofiary ze swego własnego 
życia. Ta dopiero ofiara będzie już 
doskonała na wieki. Racją zaś tego 
zastąpienia jest stwierdzony przez 
natchnionego Psalmistę fakt: ta-
mte, dawne ofiary nie podobały się 
Bogu, mimo że On sam je ongiś 
przepisał za pośrednictwem Prawa 
Mojżeszowego. Ono było tylko nie-
doskonałym przewodnikiem do 
Nowego Przymierza, a tym samym 
do nowego kultu, według równie 
Nowego Prawa. Już wtedy w Sta-
rym Przymierzu została zapowie-
dziana wola Boża w tej sprawie: do-
browolna ofiara z ciała Jezusa Chry-
stusa ma się stać niewyczerpanym 
źródłem uświęcenia na zawsze 
wszystkich ludzi, którzy przyjmą 
program Jego życia. 

Ewangelia Nawiedzenia Elżbiety 
przez Maryję, znana nam jako 
druga tajemnica radosnej części 
Różańca, ukazuje nam tylko pierw-
szą część tamtego zdarzenia sprzed 
wieków. Kościół bowiem chce sku-
pić naszą uwagę tylko na dwukrot-
nym określeniu Maryi przez napeł-
nioną Duchem Świętym Elżbietę, 
na słowie Błogosławiona. I tak Ma-
ryja jako pełna łaski jest błogosła-
wioną między niewiastami wraz  

z już ukrytym w Jej łonie „Panem”, 
tzn. jest najbardziej ze wszystkich 
niewiast błogosławioną. Ona bo-
wiem jedna jedyna otrzymała 

KATECHIZM KOŚCIOŁA 
KATOLICKIEGO 

 

2059 Bóg wypowiada "dziesięć 
słów" w czasie teofanii ("Spoś-
ród ognia na Górze mówił Pan  
z wami twarzą w twarz" - Pwt 5, 
4). Należą one do samoobja-
wienia się Boga i objawienia 
Jego chwały. Dar przykazań jest 
darem samego Boga i Jego świę-
tej woli. Bóg, dając poznać swoją 
wolę, objawia się swojemu ludo-
wi. 

2060 Dar przykazań i Prawa 
stanowi część zawartego przez 
Boga Przymierza z Jego ludem. 
Według Księgi Wyjścia objawie-
nie "dziesięciu słów" dokonuje 
się między zapowiedzią Przymie-
rza a jego zawarciem, po tym, 
jak lud zobowiązał się "uczynić" 
wszystko, co Pan powiedział,  
i "być posłusznym" (Wj 24, 7). 
Dekalog jest przekazywany po 
przypomnieniu Przymierza 
("Pan, 62 Bóg nasz, zawarł z na-
mi przymierze na Horebie" - Pwt 
5, 2). 

2061 Przykazania nabierają pe-
łnego znaczenia w ramach Przy-
mierza. Według Pisma świętego, 
moralne działanie człowieka 
osiąga swój pełny sens w Przy-
mierzu i przez Przymierze. Pie-
rwsze z "dziesięciu słów" przy-
pomina o uprzedzającej miłości 
Boga do swego ludu: 

Ponieważ człowiek, ponosząc 
karę za grzech, przeszedł z raju 
wolności do niewoli tego świata, 
dlatego też pierwsze zdanie De-
kalogu, to znaczy pierwsze 
słowa przykazań Bożych, mówią 
o wolności: "Ja jestem Pan, twój 
Bóg, który 2086 cię wywiódł  
z ziemi egipskiej, z domu nie-
woli" (Wj 20, 2; Pwt 5, 6). 

 



 

przywilej dziewiczego macierzyń-
stwa, i to względem Syna Bożego. 
To pochodzi całkowicie z łaski Bo-
żej. Ale tytuł Błogosławionej szcze-
gólnie Jej przysługuje również z ra-
cji Jej już świadomego udziału  
w Bożym planie zbawczym. Jest 
Ona bowiem Tą, która uwierzyła  
w spełnienie zwiastowanego Jej 
udziału w tym planie, przyszłości  
– po ludzku – trudnej tak do zrozu-
mienia, jak i do przyjęcia. 

3. Jeszcze nie narodzony, a już  
w świecie obecny jego Zbawca, jest 
jakby wspólnym mianownikiem 
wszystkich trzech czytań, ciągle w 
ścisłym połączeniu ze swoją Matką. 
Proroctwo Micheasza określając 
punkt geograficzny narodzin przy-
szłego Mesjasza, zapowiada Go 
jako izraelskiego Króla-Pasterza  
i sumarycznie określa Jego przyszłe 
dzieło powszechnego zbawienia, 
nastającego z chwilą, kiedy porodzi 

Go mająca porodzić, a więc prze-
widziana do tego celu. Przed Wcie-
leniem, które nastąpiło za Jej 
zgodą, ukazuje Go drugie czytanie 
w chwili, gdy na nie się decyduje 
On, Syn Boży, aby wypełnić zamiar 
Boga Ojca, kierującego dziejami 
zbawienia ludzi poprzez etapy  
z góry przewidziane. Wcielony, ale 
jeszcze ukryty w łonie dziewiczej 
Matki, już obecnością swoją za Jej 
pośrednictwem, gdy nawiedza Elż-
bietę, obdarza łaską również jesz-
cze nie narodzonego swego He-
rolda – Jana, którego potem nazwą 
Chrzcicielem. Syn Boży i Jego Mat-
ka są tutaj nierozdzielni. 

4. Maryję jako „Nadzieję naszego 
adwentu życiowego” można przed-
stawić dwojako: po pierwsze od 
strony konkretnego wzoru postę-
powania, ukazanego w Niej w sce-
nie Nawiedzenia, po drugie – uwy-
datniając Jej miejsce obok Syna  

w dziejach zbawienia. Otrzymaw-
szy od anioła w dialogu zwiastowa-
nia tak niesłychane obietnice, nie 
przestaje być Ona pokorną służeb-
nicą Pańską, która z pośpiechem,  
a więc gorliwie, podejmuje trud 
uciążliwej drogi w góry judzkie, 
żeby po prostu służyć krewnej w jej 
niełatwej sytuacji. Otwarta na Boga 
Maryja jest otwarta także na czło-
wieka. Ale ta skromna kobieca po-
sługa z woli Bożej staje się środ-
kiem działania nadprzyrodzonego: 
Jan w łonie matki otrzymuje łaskę 
Chrystusa ukrytego na razie w łonie 
Bogarodzicy. Drugi sposób rozwi-
nięcia tematu może pójść po linii 
punktu 3: Maryja jako nieodłączna 
od Syna w zbawczym planie stale 
działa, a będąc prawdziwą Córą Sy-
jonu (por. KK 55), a dziś nadto także 
Matką Kościoła, roztacza nad nami 
teraz stale swoją macierzyńską 
opiekę.           Augustyn Jankowski OSB 

 

FRAGMENTY ENCYKLIKI DILEXIT NOS  

OJCA ŚWIĘTEGO FRANCISZKA  
O MIŁOŚCI LUDZKIEJ I BOŻEJ SERCA JEZUSA CHRYSTUSA 

W komunii służby 
212. Nie wolno myśleć o tej misji 

głoszenia Chrystusa, jakby chodziło 
tylko o coś między mną a Nim. 
Przeżywa się ją w komunii z własną 
wspólnotą i z Kościołem. Jeśli od-
dalamy się od wspólnoty, oddalimy 
się także od Jezusa. Jeśli o tym za-
pomnimy i nie będziemy troszczyć 
się o to, nasza przyjaźń z Jezusem 
oziębnie. Tego sekretu nigdy nie 
wolno zapomnieć. Miłość do braci i 
sióstr z własnej wspólnoty – zakon-
nej, parafialnej, diecezjalnej – jest 
jak paliwo, które zasila naszą przy-
jaźń z Jezusem. Akty miłości wobec 
braci i sióstr we wspólnocie mogą 
być najlepszym sposobem, a cza-
sem jedynym możliwym, aby wyra-
zić innym miłość do Jezusa Chry-
stusa. Sam Pan powiedział: „Po tym 
wszyscy poznają, że jesteście 
uczniami moimi, jeśli będziecie się  

wzajemnie miłowali” (J 13, 35). 
213. Jest to miłość, która staje się 

służbą dla wspólnoty. Przypomi-
nam niestrudzenie, że Jezus powie-
dział to bardzo wyraźnie: „Zapra-
wdę, powiadam wam: Wszystko, 
co uczyniliście jednemu z tych braci 
moich najmniejszych, Mnieście 
uczynili” (Mt 25, 40). On proponuje 
ci, byś odnalazł Go także tam,  
w każdym bracie i w każdej sio-
strze, zwłaszcza w najuboższych, 
najbardziej wzgardzonych i opusz-
czonych w społeczeństwie. Cóż to 
za piękne spotkanie! 

214. Dlatego, jeśli poświęcamy 
się pomaganiu komuś, nie oznacza 
to, że zapominamy o Jezusie. 
Wręcz przeciwnie, odnajdujemy 
Go w inny sposób. A kiedy próbu-
jemy kogoś podnieść i uzdrowić, Je-
zus jest obok nas. Rzeczywiście, 
warto sobie przypomnieć, że kiedy 

posłał swoich uczniów z misją, „Pan 
współdziałał z nimi” (Mk 16, 20). 
On tam jest, pracuje, walczy i ra-
zem z nami czyni dobro. To Jego 
miłość, w tajemniczy sposób obja-
wia się poprzez naszą służbę, to On 
sam przemawia do świata języ-
kiem, którego czasami nie sposób 
wyrazić słowami. 

215. On posyła cię, by szerzyć do-
bro i przynagla cię od wewnątrz.  
Z tego powodu wzywa cię powołu-
jąc do służby: będziesz czynił dobro 
jako lekarz, jako matka, jako nau-
czyciel, jako kapłan. Gdziekolwiek 
jesteś, możesz poczuć, że On cię 
wzywa i posyła, abyś żył tą misją na 
ziemi. On sam mówi do nas: „Posy-
łam was” (Łk 10, 3). Jest to część 
przyjaźni z Nim. Dlatego, aby taka 
przyjaźń dojrzała, trzeba pozwolić, 
aby On posłał cię do wypełnienia 
misji na tym świecie, z zaufaniem, 



 

ze szczodrością, w wolności, bez 
strachu. Jeśli zamkniesz się w swo-
ich wygodach, nie da ci to bezpie-
czeństwa, zawsze będą pojawiać 
się lęki, smutek i udręka. Ten, kto 
nie wypełnia swojej misji na tej 
ziemi, nie może być szczęśliwy, jest 
sfrustrowany. Lepiej więc, byś po-
zwolił Mu się posłać, pozwolił po-
prowadzić się Mu tam, gdzie On 
chce. Nie zapominaj, że On ci towa-
rzyszy. Nie zrzuca cię w przepaść i 
nie pozostawia zdanego na swoje 
siły. On ponagla cię i towarzyszy ci. 
Obiecał i dotrzymuje słowa: „A oto 

Ja jestem z wami przez wszystkie 
dni” (Mt 28, 20). 

216. W pewien sposób powinie-
neś być misjonarzem, tak jak Apo-
stołowie Jezusa i pierwsi ucznio-
wie, którzy poszli głosić miłość 
Boga, którzy poszli głosić, że Chry-
stus żyje i warto się z Nim zapo-
znać. Św. Teresa od Dzieciątka Je-
zus przeżywała to jako nieodłączną 
część swojego poświęcenia się Mi-
łości miłosiernej: „Chciałam dać pić 
memu Umiłowanemu i czułam 
równocześnie, że i mnie pali pra-
gnienie dusz”. To także jest twoją 

misją. Każdy wypełnia ją na swój 
sposób, a ty zobaczysz, jak możesz 
być misjonarzem. Jezus na to zasłu-
guje. Jeśli macie odwagę, On was 
oświeci. Będzie wam towarzyszył  
i umacniał was, a wy przeżyjecie 
cenne doświadczenie, które przy-
niesie wam wiele dobra. Bez wzglę-
du na to, czy zobaczycie rezultaty, 
pozwólcie Panu działać w skrytości 
waszych serc, ale nie przestawajcie 
żyć radością płynącą z wysiłku prze-
kazywania innym miłości Chry-
stusa.     

Cdn. 

 

O G Ł O S Z E N I A  
1. Zapraszamy do adwentowego czuwania i modlitwy. Wspólne Laudesy (modlitwa Liturgią Godzin) od 
poniedziałku do piątku o godz. 6:00. Roraty od poniedziałku do soboty o godz. 6:50. Na Roraty szczególnie 
zapraszamy dzieci, a po Mszy św. roratniej na śniadanie w dolnej plebanii, po którym będzie można pójść od 
razu do szkoły czy przedszkola. 
2. W tym tygodniu, od piątku, 19 grudnia, do niedzieli, 21 grudnia, będziemy przeżywać Parafialne Rekolekcje 
Adwentowe pod hasłem „Uczniowie – misjonarze”, które poprowadzi o. Damian Simonicz, redemptorysta.  

PROGRAM REKOLEKCJI 
- piątek – 19 grudnia – nauki rekolekcyjne podczas Mszy świętych o godz. 9.00 i 18.30,  
od godz. 17.00 – wystawienie Najświętszego Sakramentu i możliwość spowiedzi św.; 
- sobota – 20 grudnia – nauki rekolekcyjne podczas Mszy św. o godz. 9.00, 18.30 oraz podczas 
nabożeństwa pokutnego o godz. 15.00. Po nabożeństwie pokutnym – możliwość spowiedzi 
św. i adoracji Najświętszego Sakramentu do godz. 18.00; 
- niedziela – 21 grudnia – nauki rekolekcyjne podczas każdej Mszy św. 
Wszystkich serdecznie zapraszamy do udziału.  
3. Dziś kończymy zapisy na wizytę duszpasterską czyli kolędę, która odbędzie się po nowym roku. Osoby, które 
zgłoszą się po 14 grudnia będą wpisywane na listę dodatkową, a wizytę będziemy z nimi umawiać telefonicznie. 
4. Zapraszamy dzieci i młodzież z naszej parafii na zimowisko, które odbędzie się w dniach 24 - 31 stycznia 2026 
roku. Zapisy za pomocą formularza zgłoszeniowego zamieszczonego na naszej stronie internetowej. 
5. W zakrystii można nabywać opłatki na stół wigilijny i świece Caritas, z których dochód będzie przeznaczony 
na wsparcie Wigilijnego Dzieła Pomocy Dzieciom. 
6. Dziś po Mszach Świętych ministranci rozprowadzają sianko na stół wigilijny. Można będzie przy tej okazji 
złożyć ofiarę na fundusz ministrancki. 
7. Także dziś, młodzież z naszej parafii, przygotowująca się do bierzmowania, organizuje kiermasz ciast, przygo-
towanych przez nich i ich bliskich. Zebrane ofiary będą przeznaczone na wyjazd formacyjny dla młodzieży. 
8. Wydawanie paczek osobom, które zgłosiły taką potrzebę w kancelarii, odbędzie się w dolnym kościele  
w czwartek 18 grudnia w godzinach od 14.00 do 16.00. 
9. Lektorów oraz osoby, które chciałyby zacząć czytać Słowo Boże w kościele, zapraszamy na kolejne spotkanie, 
w poniedziałek 15 grudnia, na godz. 19:30 do Kaplicy Matki Bożej. 
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